
Chrypcio i Tosiek na (kocim) gigancie
Kim jestem? Z kociego punktu widzenia nikim ważnym. Od
czasu do czasu nakarmię i pogłaskam, wypuszczę na dwór albo
wymienię zawartość kuwety. Staram się w mig odczytywać
życzenia i nie zajmować na długo (ich) ulubionego fotela. Tak,
to ten, na którym zazwyczaj siedzę, pracując. Przypadek?…

Cel zrzutki
3 000 zł

Zeskanuj kod qr aparatem telefonu lub
wejdź pod adres
https://zrzutka.pl/m4vkv3
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